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Por~zpierwszy W ŁOdzi wzruslający dr.imał cyrkowy Pll t.' 

OL I " IE 
" Miłość aktora cy'rkowe,o do młodziutkiej tancerki - Pasmociarpień i cicha 

rezygnacja człowieka. zakochanego. _-==-- lM raU ·głlwneJ --==-_ 
Mary JOHNSON' Antoni EDTHOFER" '\p,ernu- FUETTERER 
.N,adproifram FARSA. ~ (- -:-- ..;.;...- -I ~ Nadprogram FARSA" 

~IW~,świe~~j,l\. kinoteatry .Odeon" i .. Wodewil" jedoeześnie .. 

i Wbrew doniesiettiom ,czerwone] . prasYt .'p,r6stuptowokłlcji i dzięki. tej j~gó'metodiie 
która strzela bez prochu; JUŻ. od 'clwóch mie- sytuacja na Palekim Wschodzie, ---jest;zao
sięcy· ,nad :Amurem --.:. w'otna ro~ylsko~chińska gmona do czerwoności .. 
me zaczęła się jeszcz~.. ' Już samo zajęcie oddnka około 1500kłU~ 

Wiarogodnebiuroan~ielskie ·Reutera·- kolei transsyberyjskiej- .bez którego. całe 
podaje dopiero pod d~tą 16b. ~"że w oko- ,znaczenie'tejkolei; mającej za zadanie połf\'I/! 
licysta'cji Pograt.ticznaja rozpoczęła się sŁrze... czyć Rosję z ciepłemi wodami Oceanu:Spo;.. 
lanin(,lwywołana przeż emigrantów rosyjskich, kojnego - staje się wysoce problematyczne 
przyczem ani. ch~ńczyqy ani rosjanie nie za.. - a ten jeden fakt - ,byłby zupełniezrozu
cz:ę1i zdecydowanych tu6hów zaczepnych, ani miałym i wystarczającym powodemdo,wojny. 
wyr~źnej 'ofensywy., ' Chiny jednak ppsuwająsię dalej:aresz ... 

Są tO".racze1 przypadkowe starcia - po.. tują rosyjskich ur.zędnik6wkolejowycb, arasz .. 
wstałe sk~tkiemllrzesu~vinia oddziałów - na tują konsulów, przeprowadzają rewizje wam ... 
zg6ry l1patrzQnepo~ycie. basadachi wogóle nieoulijają tadnej. &posob 

"S~Qji~ c;łrggąjednak. sytuaqja ,ną. Dalekim ności -- aby ulać żółci moskie\fskim dygni" 
Wscbodzia, jest tego rądzaju, że wojna i po" tarzom. 
w~inieisze. starcia w Mandzurjisą, tylko kwe- Dowództwo rosyjskie natomiast-zacho-

, stją czasu. wuja zimną krewi ,koncentruje wojska w oko .. 
~,Jefe1i ad tej chwili nierozpąliła się tam licach Cziczik~tl i Chajlaru - przyćzem ko .. 

z~ałąsił~ pozQgawoj,enna, zaw'dzięczać to lej syberyjska jest zawalonawojskowemi trans
~aleiy i,edyQ~ęg~ó~podowodzącemu armją so.. portami --1 zdaje się byćbliskąchwilat .kie
wiecką gen. Galendwi.recte Bliicherowi, któ.. dy zacznie się piekielny koncert d~iał nad 

"~/ry pr.lezortłie odracza decydującą chwilę, do Amurem.: ., ' 
q,ząsu'n~dejśeią PQ~Hk6w i odpowiedniego. ma- Trudno być prorokieIll" i bawić się w 
ter1'ału woj enrlego, '. 'co przy olbrzymieJ długoś... przepowiednie, która strona zostanie zwycię
ci linjisyberyjskiej i' zna:nemuniedo~ęstwu żoną. Szanse są zdaje się równe. 
sowiecldćh władz kolejowych - nie da się Bo jakkolwiek, zdaniem fachowców an .. 
uskutecznić W krótkiln czasie. gielskich i niemieckich, armja chińskaj~st go .. 

Ze 'strriny chińskiej, ,', występ ~je w Man- rzej wyćwiczona i ma daleko, gorsze środki 
d~urji gubernator· tejprowincli gen, Czang .. Li .. , techniczne, ale' bolszewicy"śą znowu słabsi 
LJang, który po śmierci swego ojca .Czang .. So liczebnie i mają ogromnąodlę;głość od swoich 
Lina - objął władzę nacl tym ogromnym rezerw materjałowych i ludZKich. 
krajem. ' Poza tem nie trzeba zapominać, ·że o ile 

Tak f jak i ojciec Czang~Li-Ljangjest na- ta awantura na Wsc;:hodzie wyniknie-,fo na~ 
Iriiętnym prze'ciwnik;,etu bolszęwików i nie pewno działają turówńie:ź: wpływy naszych 
~zczędzi on im bolesnYl.hukłuć. a nawet po.. clobrychznajomych z nad Tamizy, którzypo'" 

ti 

Zielona lA 2 

~Z" .. li sobie zJ!ni~~~i:Ue bołsĄeW1~_1,,' 
···~,·"tej . pomocy le~qewatYćiłi~~~'tl1~r~Ó 

jak uet'f,bistorianieraz odegrała ó~., •• d~_r'" 
dującą rolę, a nawet zapewniła . zwy:~i~tWtO" 

Dla Pot$ki· .. tlwiklaniejedn.ego z ·mifycb 
's4siadóww o.dmętywojenne~ jest wysoce 
pożądanym ewenementem - nietylko ze wzglę
du na osłabienie Sowietów-ale rownież od" 
wrócenie ich uwagi od naszych. granic wscho .. 
dnich i· od agitacji. 

Chod'Ziłoby jedynie o to, aby chińczYCl 
nie za wiedli pokładanych w -nich. nadziei i 
urządzili taką śamą czerezwyczajkę swoim 
rtiedawnym sojusznikomt jakl\ .cioslaŁni przy 
ich niedawnej pomocy urządzali tysiącom . 
winnych ofiar .A. S. 

~_cMi- .Wl:~iI;;;_ .. C-,-...-ti~·( 
Mlel,.kl;";j{inematograf O:lWlidowy' t,~ 

Od 20 N VlIl do26 .. VnL19l9,~r,592 

film o~n. ut Y na tle popul.arnej i r01g1oa. '" 
nej powieści Haseka: 

.NAJWIĘKSZA PARAOA SWIATAwl 
~.i" •• &iim.~~illl!.j!ll\'!i!~~,ji@,*.'M_~~ 



Stoda 21 a. 1929 roku. 

Ił 
o spuściznę po l\m. nl1liaebu 

KONSTANTYNOPOL, 20.8. (a. w.) We
dlua nadesłanych tuta) z Kabulu doniesień 
sytuacja w Afganistanie doznała nowego za
ognienia. 

Nadir Chan, brat Amanullaha1 zder,ydo-
wał się ostatecznie na zgłoszenie swoich pre
t~iiśji do tronu, zaczynając od', zgromadzenia 

armji, liczącej oItaro 5.000 ludzi. Ponadto przy 
a:rinij Nadir..,Charia zgrupowały się liczne plemio
na afgańskief~ prl:eważnie z \vłćhodnich pro
wincji kraju. 

Uważając posiadane siły za· wystarczają
ce rozDoczą! Nadir-Chan marsz na Natul 

, '--',' '. lIlI ros 15 t, 
'S~JC liłfl,jac 

W'ojna, tbfńskO" sowiecka zaczyna się od walki bratobójczej 
LONDYN 20.S.a.w. - Donoszą z Włady

wostok'1, ze oddział generała Sawieljewalzło 
:Zony z; białogwardzistów, opuścił Charbin, u .. 
dając się w stroo~ Pograniczaja, w ktÓrej oko 
licach dzj~da już grup&JIenerała Sacharowa. 

Pozostała, trzecia grupa oddziałów pOlił-
1.cówych rosyjskich. dowodzona przez jednego 
i półkowników, zostala z okolic Pograniczaja 
odwołana. 

LONDYN 20.8.a:w.-Wedle szczegQlo" 
"ych danych okazuje się, iż w chwili obec
inejstoi RO stronie chińskiej korpu.s posa~o
wy rosyjski, ztożony z 5.000 ludZI, uzbroJo
t.lych i wyekwipowanych całkowicie. 

Ponadto w Charbinie i w szere(lu innych 
<niejscowościachtrwa akcja werbunkowa, oraz 
(worzą się nowe kadry ochotników t które 
#krótce rzucone zostaną na pogranic-ze rosyj
sko°cchińskie. 

Odnośne komuniści ob Ticzają. iż w ciągu 
najbliżs~ych dnist;;,nie na granicy chińsko-sa 
wieekiej 15 tysięcy uzbrojonych ro.jan, prze
ważnie uczdstnik6w wielkIej wojny .. 

LONDYN, 20.' 8. (a. w.) Donoszą z r 0-

kio, iż aresztowania. obywateli sowieckich 
na terenie całej Mandżurji tr~ają w dalszy 
ciągu. bez oglądania się na interwencję i e
wentualny rewanż strony drugiej. ' 

Dla zgrupowania w ,jednem miejscu a .. 
resztowanych bolszewickich obywateli zorga
nizowano obóz koncentracyjny jeńców, cy
wilnych w Chajlarze, gdzie na początek zna .. 
lazło pomieszczenie około 1.000 aresztowa .. 
nych, ,,' 

Wedle dalszych 'doniesień - pl~Inio~~ 
Chunchuzów. korzystając z wywolanego przez 
fachy wojsk zamętu, grabią osiedla na tery· 
torjum sowieckiem. 

K~lJi~ta-;uor llin~ła DO~ lIDIa i BJarlto\: 
Smutny koniec rekordzist!{i 

'NOWY JOPK 20. 8. a. w. - Podczas 
,rajdu spacerowego pań, urządzonego na sa .. 

'i'molotach, miss Marjel Crossem padła ofiarą. 
~k.atastrofy. Samolót runął w odległości .10 kl'F~ 
'od ~iejscowości Wilton, w stanie Arizona i 
~~tr%askat się grzebiąc lotniczkę pod gruzami. 

Jak ustalon'of wskutek pewnego defektu 
W motorze miss Crosson ORuścić musiała sa· 
malat do poziomu 300 meŁrbw, poczem mimo 

jej - jak przypuszczają --.. wysiłk6w --- sa
molot spadał eol'.1 z niżej. W momencie pt:te .. 
lotu nad szpalerem wysokich lip aparat żaWa 

',dzH,4)j~dno zdtzew,gpadając" sl.tutkiem tego 
na ziemię. 

1\' iss Crosson ma za sfłbą pobicie kobie
cego rekordu lotu, kobiecego aa wysokość' w 

cyfrze 9,200, metrów i mimo. że liczy zaledwie 
lat 25. 

Fjrmy gd,ańskie wobec u!worzenia polskiego -- ayn'dyltatu 
drzewnego " ". 

, GDYNIA 20. 8. a. w. - Donoszą tu" z 
Gdańska, iż wiadomość o utworzeniu się 
drzewnego syndykatu eksportowego· polskie
Ś,O wywołała tam poważne zaniepokojenie 
szczególnie wśr6dgdańskich handlarzy drze~ 
'W~ 

i Z 

Firmy drzewne, oraz firmy niemieckie. z 
poza Gd~ńska, obawiają się, iż w związku z 
utworzenIem syndykatu konkurencja drob .. 
nych firm drzewnych będzie bardzo utrudnio
na. 

l 
Byk, który ueiekł z areny 

MADRYT 20.8. <li w. - Przed rozpoczę 
~iem walki byków jed~o z tych zwierząt 
t:dołalo aię UTNOlniĆ z uwięzi i wydostać 'poza 
!>bręb cyrku,. Zdziczały byk rzucił się" w uli
ce miMta 7~wywa1iwSZY łbem drzwi do iedne 

go z domostw stratował nadbiegające~o na 
hałas gospodarza. Zonazabite2o ,przez byka 
na widok' zmasakrowanych zwłok męża, 'do-" 
stała ataku serca i zmarła. 

Nr. 23\ 

"ROIsła la" imit: ilhelma 
i swoje. 

LUKSENBURG, 20. 8. (a. w.) Osławiony 
szwagier eks-kajzera Wilhelma, Zubkow, za .. 
stał angażowany jako łJbarman" do jednej z 
restauracji na targach i wystawie w Luksen..; 
burgur 

t_ . 4 
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ŚRODAi 21 SIERPNIA 1929 R .. 

11.50-12.05. Sygnał czasu. 
12,05-42.50. Muzyka z plytgramot 
12.50-13.00~ Wiadom. z P. W. K. w Pozn. 
13.00. Kom. meteor., kom. przygodne. 
15040. Kom. gos'pod .. 
16.15.. Kom. harcerski. 
16.30-17~15. Muzyka płyt gramot 
17.15. Kom. przygodne. 
17.25. "Skrzynka pocztowa H -korespondencję 
, bieżącl!\ orpówi 'dr. Marjan Stępowski. 
11.$0-18.00. Ostatnie nowiny z P. w. K, 

Transmisja na wszystkie polskie stacje. 
18.00 Koncert. 
19~OO. Rozmaitości. 
19.25. Kom.: roln., meteor., oraz "sk.rzynka 

pocztowa rolnicza .. ..:- korespodentję bieżąc, 
omówi inż. Wadaw Tarkowski. 

19.56.-20.05 Sygnał czasu z Warsz# Obserw. 
Astronomicznego, odczytanie' programu na 
dzień następny. 

20.05. Odczyt z Katowic., 
20.30. Muzyka klasyczna: Ork.iestra Filhar .. 

monji War.z. 
W przerwie komunikat teatrów Miejsk.ich .. 

21.30. ' Słuchowisko z Katowic. 
22.15. Kom. meteor. 
22.20 'Kom,: policyjny, apertowy,- tuu:łpr. 

,23.00---24.00. Muzyka taneczna z P02:A~ru"-, 

Urz~dowa ,giełda' Warlzawska 
WALUTY i DEWIZY" 

Belgja 124,00 
Kopenhaga' 237 ,42 
Londyn 43,235 
N. Jork: 8,90 
Paryż 34.91.5 
Praga . 26f3~ 
Szwajcarja 171;57 
Sztokholm '238,92 
Wiedeń 125,57 
Włochy 46,63 

Tendencja niezmieniona. 

Przy przyst 
Dojaz ej 

Ł - .. Ozorków 

I 
Zgłoszenia; lódf, Targowa 
II wejście, licząc od Wodnego Rynku~-; 

God:óny: 11-: l, i 5-6 oprócz' 
'sobót niedziel i poniedz. 



IJat"viej czynić cuda niżI" znać polski język 
GaHeyjsk8 sonsaclt1 maiomiasteczko,w,s, odbił:Q ,chem ·łJ BarHn ie 

"(S. P.) Miasto Bóbrka jest ad kilku ty .. 
godni ośrodkiem namiętnej" walki na tle ob .. 
sady stanowiska rabina, opróżnionego wskutek 
zgon-u sędziwego i wpływowego Benjamina 
G.Ilera. 

Utartym w tych sferachzwyezajem wi
nienby po Gallerze to stanowisko objąć ktoś 
z jego Dabliż5zej rodziny, syn, wnuk lub zięć, 
desygnowany, przez radę familijną, a posiada ... 
j,cykwalifikacje wymagane przez władze 
państwowe., To też jako kandydatwystąpil 
zięć Gallera, niejaki sa:ymon Hollech, absolwent 
Izkolyrabinackiej i asesor rabinatu w Dolinie. 
Kahał bóbrecki jednak. postanowił forsować 
na stanowisko ortodoksyjnego Iocudotwórcę" 
Irę Eisena. 

Roznamiętnienie i walka zwolenników 
obu tych kandydatów przy brała rozmiary tak 
niezwykle, obfitujące w rozliczne utarczki, 
potyczki i starcia, że tutejsza władza admini .. 
stracyjna, któr~ kieruje sprężysty starosta 
p. Chmielewski, była zmuszona zainterwenjo
wać, Z cal" energjl\ •. Ingerencja starosty, cie .. 
szącego :się, wśród, tutejszej ludności :z:asłuźon~ 
popularnoici,. poszła tak dalek.o, że poddał 
OD Ei.ena w $woim biurze formalnemu egza .. 
minowi % języka' polskiego, przyczem ten kan
d,.datna rabina wykazał • braknajelementar .. 
Biejszych wiadomości w tym pr~edmiociet 
zarówno 'wslowie jaki w, piśmie. 

Na" tej ,też podstawie, staroatwo. jak 
słychac.'przesłało kahałowi pisemn&\ decYl:ję, 
ż. ąjeza..bN,~4,za nominacji Eisena na rabina. 

Niezależnie", od, 'tego odbył się tu ,przy 
olbl!&lJmiem zainteresowaniu całej )udnościbez 

róż~icy wyznania narodowości, jedyny w 
SWOIm rodzaju t, zw. wielki sącf rabinacki 
przy współudziale rabinów Ziffa ze Lwowa.ł 
Horowitza ze Stanisław'owa i Baba,da z Tarno" 
pola, występujących w otoczeniu swych zwo
lenników. 

Już samo zwołanie takiego - sądu naieży 
w sferach zydowslcich do rzadkości.' To też 
sesja Trybunału, w którym zasiadali naj
głośniejsi obecnie w Polsce rabini, nabrała 
niebywałego rozgłosu, urastaj2\C do rozmiarów 
nieco dziennej sensacji. 

Odniepamiętnych czasów nie widziano 
tu tak dumnego zjazdu obcych oraz takiego 
podniecenia. Cała uwaga skoncentrowała się 
na zagadnieniu, jak synhedrjon rabinów roz
strzygnie ten spór, zwłaszcza, że wyrok. takiego 
sądu, któremuby się obie strony poddały, jest 
bezwxględnie' wiążą.r.y, przyC7.ern opinja jego, 
nie jest też bez znaczenia dla cżynników 
oficjalnych. 

To t.ei ogłoszenie szczegółowo umotywo
wanego wyroku triumwiratu rabinackiego na .. 
stąpiło wsród ogromnego ~apięcia zgroma
dzonych tłumów. ,Decyzja trybunału ustaliła, 
że zgodnie z tradycjami i uświęconymi zwy
czajami. jedynym prawowitym kandydatem nil 
stanowisko rabina" b6breckiego jest wspomiany 
Szymon Hollech, 8. to z tego tytułu, że jest 
on zięciem, tern ~amem następct'l zmarlego 
rabina. oraz posiada pełne kwalifikacje. 

Kahał trwa jednak przy kandydaturze 
cudotwórc:y. wskutek czego sensacyjna ta roz .. 
grywka nie tak prędko się skończy I zwłaszcza, 
~eobie strony _wciąż~mobilizui~co-raz to nowe 
zastępy zwo len.ó.i~ów ~ 

Trenty LBt) "''''is' 
~ 

'" "(iJJ 

(pl'~';' 

lima 

Sprawa powyższa' oprze się wtqku jr[~ 
stancji o wojewódz.two,Miarą' 'rozgŁosu'~ tej 
sensa<;yjnej ioddawna nienotowanej sprawy 
jest także fakt 1 że nawet bawiącyohecnie 
zagranicą (w Berlinie) wpływowy rabin z Hełza 
ogłosił odezwę do wiernych, zalecając im 
gorąco Hollecha lila, rabina bóbreclciego. ' , 

Opinja tego rabina, wywieraiacego na 
szerokie sfery chasydów ,"wielk.i wptyw, odbiła 
się głośr.~m echem wśród mas żydowskich, 

... 'II ii"iWllIiiIl!di~I!!!!!I!I!lI!:Il!!l!!!!!i5WR:'~lIi~ 

'" 

aż·net! rzecllfytajl! 
'IIBIBLJOTEKA PRAW POLSKICH,": 

T 1.Ko)\stytucla RzeczypospoIHej Polskiej 
.;.2, ,Prawo wekslowe i czekowe opracował 

zl.',-. 

adw. Stypulkowski •.••..• zł 1.Ia, 
, 3. rlntaty stemplowe • ' • .. . :d. ·1.2Q 
~ f. Ustawa li , he~nii1tt::&fmiu orae. umysłowo st. 2.-
;, 5. Ustawa automobilowa. . . . ,~l' 1.-
l' 6. Prawa pucow umysł. i robotników 

(najem, ur!ooy, kaucje, sądy pracy) • 
Ił 1. Kodeks Karny, stosowany przez Sądy 

G.l'odzkie, O'pl'Ilcow.t naczelnik są.d6w 
Z. Sitniclti w kart. ' d. 1.-

w pł'6tnie d. 8.

d. 1.20 
,zł. .5,-

" 8. Ustawa wojsKowa, zawieI'. przepisy i 
wzory podań, oprac. pOt. rez. J. Grad 

Ustawa Notarjalna o opłatach, teczl(t1 w pł6t. 
Kodeks ,ostępowania ke.f'negoobowią~u. 

12\oy od 1 lipGIlI 1929 ", • . . -: • zl,!.50 
W,dawnlctwo kl14UDSrnl D,CZYTAJIII .. 

ł.OOI, Narutowh:za (Dz.ielna) ,I 
Do nabycia w księ{larniach. 

_ ,1ft s .n 

ł 
TERENY LETNISKOWE MAJĄT1{U SOKOLNIKI połoźone 'Ii o 16 klm od todsi, 8 klm od miasta Ozorkowa, 7 klm. odmiastll 

Zg:lerz4l 1 i pól odlilljl tnmwalo~elŁ.ódi-Ozori6w (pl'zystllnet. traJ:Qwa1owy Emilja) Je&t to prawie że jedyna miejscowość w okolicach 
m. Łod~i o, wybitbyeh wuunktch Jdlowotnych.CAtl\ POKR1fTA JEST LASEM SOSNOWYM. W celu, .trzymania le§ne,:o chuakterl.l tennów 

, t:tJ'.Ilto\\ych wla4ci,ielom n.b~tyeh działek dozwolone będ:r.lejłldynie wyGię,cie 30 pl'Qc.dr2:~w znajdują.cychsiC:;YUl dx.ialce. 
Wanr:ltl kcmur.ikacyjne tewl~l~dtl )ł.aliJlj~ tramwajowl\; .todż,:"" O%orków, dobre,Tr~mwaje )unuj,f\ co 40 minut. Cala.podr6ź z Łodzi 

t'ran:wajłHr. tr:"a o~oło 30 - 40 minut. Z ohwi1ąpGwatnnia letnis!ctramwajbę,'dzie przechodził przu tereny letniskowe. . 
Wal';unlda~l'owiza{yjne ideaLne. Poza dużym maj,tkiem Sokolnikiw sąsied:ztwie tHen6w znajdujesii;\ kilka' wiosek. 
Cele.·m cenia moinoś~i kupienia letniska najszel'Szemu ogółowi, teren porlzielony.został na mniejsza działki, wynoszące przeciętnie 1000 

'mdr6wllwldratow}ch.l-'uex wzglądna tal'dllo niskie ceny. kt_re nabywcy będą spłacać w oiągu jf dnego roku, jesteśmy pewni, że w .tOsuR 

;kowo lilót}.im. ł!!~sieosj{gniemy zlmierzon, cel. Cena x111etnle od polożt:niil, stopnia ,adrzflWieniaj jako6ci drzew i siedliska', waka. 
się ,od 50 gr. do 85 gr. za metr kwadratowy. 

Sprzedał dzialekuskutec:mia się na nastęllująoyc:h warunkach: przy kwpJlle n:asPłaty nabywca "'pbca 25prac'l pt zostalą xd sumę 
w :ij1'6wnych tatach miesięclnycA bez oproc:etowania. 

Pr2:~ kupnie za gotówkę i I ab,wlniu całJch blo-ków (dla sp6łdzielni, insi,yhl:cji, - ust~pstwa • 

. Dotychczasowa. ilość działek (około 2.00C:) w pierwszej i drugiej parceli została rozsprzedana w przeciągu zaled
wie, ,kilkunastu dni. 

V:1obecŁak wielkiego popytu 'nie ws:.:yscy reflektanci moiilikupić sobie kawałek terenu leśnego, pod włacsne' 
lełniskaj' dlatego też zarząd majątku Sokolniki postanowH, rozparcelować jeszcze:' pewną część terenu ieśnego,na 
lęinisko, stwarzając w ten sposób' największe. miasto - las pod Łodzią. 

Obecnie ~,,:(·zyjr.nuje Się zamÓ\\';lenla w bi urze sprzedaty prz.y ul. 

lfiW~~l~iej l~-t (fÓ[ WólczafisticjJ t~l. ~~ -52, 69-441.1t 
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ZIYMny za 
P o:znań, w si€rpniu. 

Jest to drugi budynek cały ze szkła na 
na&zejWystawie, a stoi naprzeciw pierwsze
go, tj, napr~eciw Pawilonu Hut Szklanych. 
który zdala lśni się w sIońcu pomar::lńczo
wym odbłyskiem swych tafli unoszących się 
nad dachem jak barwiste drabinki. 

. Palmiarnia w parku \Vilsona jest insty-
-. tucjąstałą, nie urodziła· się ·dopiero na wys~. 
tawę i z nią nie umrze. Chudziutkie osóbki 
w kawalku materji, który im nie zakrywa ko~ 
lan, flirtują tam pod szkłem z vlysportowa
nymi mlodzieńcami, umówiwszy się dok .. 
ładnie: 

o czwartej koło ali~atora, mój naj
-:lrożlzy; 

Flirtować można spokojnie, nikt nie 
podpatrzy z zewnątrz, szklo ma kolor 
wodyy do ust mocno nastrzykniętej Odolem, 
a to, że jest tam bardzo cieplo, n!e przesz
kadza młodym parom, których femp~ratura· z 
natury rze czy jest podzwrotnikową.. A tak 
cudownie się szepcze pod palmą kokosową, 
która strzela hen, pod dach szklanego bu
dynku, ,albo patrząc na olbrzymią zieloną ta
Gęfktórą rozłożyła na basenieViktorja Ee
gia, zakwitająca czasem olbrzymim kielichem, 
którego pojawienie się jest anonsowane w 
dziennikach, niby przyjazd egzotycznej kró
lowej. 

Teraz flirty. musiały przenieść się gdzie ... 
indziej, gdyż nikt z gości wystawowych nie 
nie. ominie tego dzi wacznego zakątka, gdzie 
rooie obejrzec w jednej godzinie setki ro~lin. 
oddalcnych od siebie 'w naturze o tysiące 
mil. Afryka, Brazylja. J3ponja, Kanada, Pa
tagonja i Australja, Borneo i Madagaskar 
wysłały swoich reprezentantów na to nieusta" 
jące posiedzenie ciemnoskórej Ligi Na .. 
rodów, 

. Są tutaj drzewa przeznaczone dla małp, 
kwiaty zjadające muchy, dziwaczne lilje o 
nakrapianych kielichach, z których wysuwa .. 
ją się chude pręcikif niby nogi . girIsów rew~ 
jgwych, fikające 'Z pod króciutkiej crepe-de~ 
~hie'y •. Storczyki wyglądają jak olbrzymie 
owady o niesamowitych pyszczkach i kałdu~ : 
nach f ceglaste niby"pelatgonje pysznią się 
listkami tak ukarbowanemi, jak.by wyszły 

egzotyczni g-oście czuli SIę jak u siehie w 
domu. .1!l 

Owaligatorf który tylu już wysłuchal 
zwierzeń i przysiągł, musiał wielce na to zo· 
bojętnieć, bo gdy go obserwujemy, ani drg~ 
nie1 zanurzony do pół kałduna w sadzawae i 
naWet na swojąpo!owicę żadnej nje zwraca 
uwagi. Jakaś elegancka osóbka przygląda się 
jego brodawkowatemu grzbiet0wi i wyc1aga 
wniosek: uJaka by z tego byla radna tor~b· 
ka!". Aligator ani spojrzy. 

Rybki - to zupełnie eo innego. Zawp 

sze w ruchu, oplywnja nieustannie swoje 
szklane jeziorka, prezentując nam najdzi ... 
waczniejsze kształty i ubarwienia, Jeżeli wi .. 
dzieliśmy kwiaty, które są podobne do owa
dów, to rybkki nieraz przypominają kw'iaty, 
albo manekiny z wielk~ch magazynów mód. 
Zla,s:?eza ni~której wachlujące się zębatemi 
ogonami. które chyba musieli mieć przed 
oczyma krawcy paryscy, gdy komponowali 
naszym paniom najnowsze sukienki, idące 
zakosami od talji aż poniżej (nie do wiaiyl) 
kolan. 

Co tu barw i blaskl .. w! Jedne te strojni
sie pływały sobie po .t.L\mazoncef inne przy .. 
wędrowały z mórz Kochinchiny albo z Bor" 

. neo. Te ostatnie zadają kłam tak utartemu 
pewnikowi, jak ten, że ryby są nieme, mia
nowicie wydają - tak twierdzi ttPrzewodnik 
po akwarjuszu" ~ cichy pomruk, który w 
okresie ich tęsknot miłosnych staje się do
nioślejszy. ,.Twarz" mają w kształcie pity 
lub grzebienie, a jako ozdobę - czarną prę
~ę. Jest to widocznie między rybami coś jak 
głuszec, który tokuje do swejasamiczki. \Vięc 
kto był w akwarjum poznańskiem, zastanowi 
się dobrze f nim powtórzy za panią matką: 
"Dzieci i ryby nie maja głosu". Co do ryb, 
to potoniłby nie ścisłość, hdyby o pięknych 
Borneankach się dowiedział. Có do dzieci
to nawet dziec( w to dziś nie wierzą, a my 
już absolunie. 

Z poza szkła jednak nic nie słychać. 
nawet pęcherzyki powietrza, które wznoszą 
się w gorę przez kryształ wodny, czynią to 
bezgłośnie. W ten sposób przewietrza się 
akwarjum, aby jego piękne mieszkanki m:Q!Y 
czem oddychać. 

~~~ 

~~eua C III z:nac er 
5' .. res, ftiZ 

Nr. ;,;). 

Rybek: złotych oczywiście nie brak. Pryrr. 
wiodą chińskie, o których moźnaby przysiądt. 
że mają skośne oczy. "widać zapatrzyły si,' 
na swych hodowców, tak jak pieski japońskie 
które także są skośno-okie. Czytaiąc tabliczką, 
na ich sadybie umieszczoną. widzimy ze zdu 
mieD.i~m, że taka złota ślicznotka nazywa się 
ffcarassius vulgaris" J czy li jest ciotecznąsio8tr!i . 
naszego poc:zciwego karasia, który tak bardzo 
"lubi byc smażony w $mie~anieu t jak zapew~ 
niala nieoceniona pani CwierciakiewiczowG· 
w swych kuc.hennych receptach, Stary to ród 
zŁote rybki. Już tysiąc lat temu wyhodowan~ 
je z szarego karasia w Chinach. stamtąd do ... 
staIy się do Japonji, a w XVII wiek.u do 
Europy. Rozpowszechniły się tak. bardzo te 
np. w Portugalji do dziś dnia spotyka 8i~ j{' , 
na wolności. W Japonji familja ta rozgałęziłl 
się szalenie, w Chinach taksamo. Oto przy
pływa do szkła jeden taki osobnik. §licznegf 
czerwono~lotego koloru, patrzący na nas wy· 
sadzoneml na zewnątrz ślepkalui tak, jakb, 
miał chorobę Basedowa. # 

- ,Albo jakby m}ał na nosie. okulary 
sz.oferskIe - wtrąca mOJa towarzyszka. . 

. Okulary - 4re,Atnie, ale z nosem jest st.
now~zo gorzej, chociaż obserwujące nas cle .. 
kaWIe stworzonko ma w każdym razie twa.r:t." 
i to ,d?ść szeroką. Za to tuż obok :'ijl\ si, 
pr.zeshczne. szare "płaszczki'\ ładnie ustrojońe . 
w l o.l~rzrm:e ,:~~y, a prawie przejrzyste, które 
W1aSClWie lstnJ~Ją tylko z· profilu, bo en face, 
ich prawie nie ma: jakiś papierek czy blas.zka,. 
to wszystko. co :-vid~imy~ spojrzawszy oJ 
pr.zodu.. ~dzle takle bIedactwo ma żołądek: 
l Inne zyc!owe utensylJa? 

~1oinaby tu spędzać cale godzinypośród 
palm l rybek, przy ćwierkaniu k::marków które 

rob ' li t.. d 'k h f tł tą p~aCtWO po zwrotnI OWt:!, C ociaż są 
wychod(:l\'l?ne W Polsce, jak nas napis poucza. 
Ale ,robI .SIę pod. s,z~.łem ~ora.z gorącej, po
lu~ime blisko. I )esh kto me Jest palmą ani 
ahg,:to,rem, d~~r,ze zrobi, jeśli syt ciekawych 
wr~zen. przemeSIe się z pod zwrotnika w sferę 
umla~kowuną. do czego mu wystarczy dziesięć 
krokowo ln~a rzecz, iż wraca się tu po patę 
r~~y - ładme tu i zabawnie Z. P. 

. świeżo od fryzjera, gdzie im zaaplikowano 
!'Ih·wałą ondulację" za· dzl.esięć złotych (bez 
masażu skóry). Osobne rozlożyły się brzu .. 
chate i palczastekakŁusy, grzejąc swe nie
foremne cielska w słońcu, które do ich klat .. 
ki najwyżej zagląda. Każdy bowiem oddział 
ma swoją własną temperaturę, aby.asi 

Nowy i oryginalny pomysł 

la szy 
rz 
reklamowy 

C~ l~ZE.r..INIE. Chcąc naby~ 
proszek naszego wyrobu, nale 
ży przy kupnie ału:entowaf 
wyraźnie żądać oryginalnych 
proszków z "KOGUTKIEM" Gą
secltiego znanych od lat trzy
dziestu. Zwracajcie uwagę i od 
rzucajcie uporczywie' po~e(a .. 
ne naśladownictwa w podobnem 
do naszego opakowaniu - I 

Prasę węgierską obiega obecnie zabaw .. 
na historja o SZE.wcu4 Iekarzu. - Niedaw~·lO 
do ~ałego miasteczka węgierskiego Hctweg 
przybył młody szewc w poszukiwaniu szczę
ścia i - zarobku... Znalazl też niebawem za ... 
jęcie i pozostał w tej miejscowości. Pewnego 
dnia zachorowało· d%.iecko młljstra szewckiego 
l:1 kt6rego był +ajęty wówczas Lajos Kernedy 
- 'tak się nazywał młody szewc ~ oświad .. 
czył r;dumionym chlebodawcom gotowość po .. 
śpieszenia z pomocą choremu dziecku. Oczy
wista, iż wyśmiano i odrzucono jego propozy 
cję.Ponieważ jednak nie można było dość 
szybk:o sprowadzić lekarza, a młody szewc 
kilkakrotnie i natarczywie narzucał swoją po ... 
moc, skorzys~ano % nie, choć niechętnie. I ym 
czasem dzieck;o·~ wyzdrowiało, awiadomość o 
tem rozeszła się szybko W miasteczku. 

Od tego ·czasu -poc1:ęli się u szewca zja
Wlac coraz częSCle] pacjenci, prosząc O radę 

w rozmaitych cierpieniach i chorobach. W ska 
z6wki doruoroslego· lekarza okazywały się tak 
znakomitemi skutec~nemi. że niebawem 

szewc stał się powagą. lekarską i poważnym 
konkurentem lekarzy dyplomowanych Naturąl 
nie .CI nie byli, zadowoleni z takiego stanu 
n.e~zy i donieśli o tern władzcpm. 

Ale wÓ~"lcz.as nastąpiło zabawne wyjaś",:{ 
nienie sprawy. Mianowicie szewc zainterpe~ 
l ' . . 
owany, dlaczego bierze się do rzeczy, któ-

rych nIe umie i których upraWIClC. mu nie 
wolno, zamiast odpowiedzi, pokazał dyplom, 
lekar:ki w~tawiony Da nazwisko Lajosa g.F: 
ncdy .• 

Jakto, \\-ięc pan jest lekarzem? Pocói 
W takim nu.ie udawał pan szewca? 

. - Jako młody, ubogi lekarz. - znajdg· 
ws,łem się w rodzinnem mieście w kłopotU
wem polożeniu materjalm!m. Postanowiłem 
zatem przenieść się do Hatweg i tutaj rozpó
cząć swoją karjerę w charakterze .zewca .. zna~ 
chora. Wiedziałem, źe tą drogą znacznie $ZY

bciej zdoęde rozgłos i majątek. A że przew i 
dywabr:ia moje byty słuszne, duwiódł pó.iniej
szy . leg wypadków. - --
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Zjeżdhilemwraz z mającym mOJe opro.. -Wie pan zwróciłem się, do sztygara, że· 

wadzić sztygarem do kopalni. - T rzas~ %a~ by przer ać za wszelką cenę tę denerwującą 
mykanych drzwiczek windy dogonił nas już cisz" - że nie mogę poprostu zrozumieć, w 
jakie dwadzieścia metrów w głębi szybu. Z jaki sposób człowiek może sobie oswoić ta .. 
boku przez luki między ścianami windy miga ką czarną i rozpaczliwą głuszę, tak jak się 
belkowanie. Nieznośne uczucie nadmiernego 'przyswają zwierzę? 
ucisku, wstrząs', gwar i światłOf świ'atło i Właśnie przytaknął tamten, przystając by 
jeszcz~ raz światło, ten chleb, którego dwieś- się zrównać ze mną - to co pan nazywa 
ciemetrów "pod' poziomem ziemi, zgłodniałe oswojeniem. przeradza się u nas górników w 
oczy łakną stokrQć więcej, niż tam, w g6rze instynktowną samoobronę przed obłędem, obłę
:zol"dki łakną strawy;·· Q .. ha! - Ja .. a-zda... dem, którego w inny sposób uniknąćL. nie 
strzępy raczej westnień niż okrzyków górnj.. było można. Czy pan rozumie tu ożywił się 
czYcll,które Z$raz po wyjściu Z krtani, rozglą" . nagle, . - że tutaj na dole szaleństwo wlecze 
Jnąws'lY się bezradnie giną pokonane przez się za g6rnikiem jak pies, i odpędzane tysiąc 
dwie najkrzykliw$ze może. potęgi świata ci- razy batogiem myśli, tysiąc razy do niego po
f$zę i ciemlfoścł wraca. Tutaj niema refleksyj, zastanawiań się, 

Zaraz bowiem za . halą windową poże- nikną wszelkie, zadzierzgnięte tam w górze 
gnaliśmy wszelkie inne światło. prócz nie węz.ły sympatji czy nienawiści, tutaj jest je
odłącznych >lamp eh 'liczych Davyc'go~ które dno jedynie słowo, jedna jedyna nienawlsc: 
te.i 1.apalili ś my jak najszybciej. !Zaml,;,n~Ia się kopalnia, On to wysuwa nam z za węgłów 
za n'ami czarna bezdnia. milczących koryta.. korytarzy przerażenie, ona hoduje w silnych 
'rzy -zagłębiL.śmy się. w kopalnię, towarzy.. n :1ozór sztolniach zwietrzałe belki, by je 
szący mi ! sztyger począł mi objaśniać skarn' nam potem zwalić na głowy, ona to trjumfu" 
plikQwane systemy podziemnych komór z po" jąca wyrzuca' co jakiś czas z siebie krwawe 
wietrzemł dalej tych tajeniezych "pochylni'" Łachmany pogn. ;')nych ciał swych jedynych 
a jasluc;.hałem isluchalem, acz wierzcie mi, wrogów a zarazem twórców: ... ludzi. 
nię chQdziło mi ju,i; ztlpełnie Q treść słów me- . Umilkliśmy na chwilę, i tylko szept na'" 
S'Qto~arzysz •• ale o sam fakt możności cło.. $zych kroków wydzwaniał zgodnym taktem, 
bywania głosu z piersi. Możność, naprawdę z rozkołysem dwóch małych, jasnych krąż .. 
w r;,or6w!}\1-nhi do tego przyt,łaczające milcze- ków 'sunących z nami lampek... . 
niilt wydąjąc;ą. się· nąjwiększYln cudem, jaki I'~oale czemu, - zagadnąlem pbdstępnie 
się tu~ pracz światła posiada. Okrzyki ~ć;rni" pierwszY1.-' czemu w takim razie znajduje 
ków milldyiuiilkJy, rQ~bi.jane~'p~Qchbru"$iętYlu chęŁnych,,:ludzi,' .. którzyz pełrfą świa
talu, piCfŚ:ci~ciszy,wreSi:l:.dezgasly zupelnie,.. doroością chwyt.ają :za kilof, mając; da wybo ... 
I I .~~~$)~RL~ lR!iiiIWMAA ''I~~".dMNM! 

HENRYk BURDEAUX. 

. WY OK • 
: . (dokończenie) 

~ Tak sąd~isZf panie Maillard? Wolno 
lądowi przysięgłych potępiać lub uniewinnia:: 
według swegowidzitnisię, wbrew. słuszności? 

. To zależy ód ,ofiary. panie Maillard.· Trzeba 
\o~ęnićsię Z 'moją córką, prezesie sądu przy" 
slęgłY9h. . .... 

.. ,-:-Dość Łych żartów! . Wynosić mi. się 
itid! Jbez:gr6tb f bopożąłujesz ich! 

-- Nie pozbędziesz się mnie tak łatwo. 
p~nie M~iIlardl O moją córkęchod;d. Przyjdę 
~ •. tyd:den.Namy~l się pan tymczasem. Józka 

D
J.e$t łądpa, . dzielna i porząd:na dziewczyna •. 
,Qbręj Krwi.·,Gdyby nie ten wypadek, nie zgo .. 
q~nłby~ięn~takięgo stąrego tnęża_ jak pan, 
'......,. Starego? . '., . 

-.. Ja·:ql'yślef Czterd~iestoletni wdowięc! 
Ą,~~ s~odziewa się dziecka i dlatego zdecy-
dUJęSłę.>ną.;pat)~." . . 

--..i. ·Ale ją iej nięchGę~ , 
-'Zobaczymy. Przyjdę za tydzień. Ach,' 

co za wspaniała sztuka! ~ zakOńczył ojci~c 
F argęau,sfĄjąc'pfzed krową wybraną na kon" 
kut~,Pogłę,dził j,ą pogrzbięciei. wydobywszy 
z. kIeszeni" kawałek cukru, podał go zwierz'ę ... 
CldU. Poczem skłonił się Błażejowi Maillard i 
o szedł, Qbi~ctijąc jeszcze raz swoją· wi
zytę., 

* * - * J~stjednak Opawzność,czuwająca nad 
sąda~,l i~Qzkiemi -- r.nówiłymiędzy sobą de .. 
wotkl wSaint~Lauręnt - Piotr Bastard na 
ten t!r~y~h;~d.;.·.który pierwszy. ·WI.adł na pomysł 
naJ?a.SCl .n.aJózkę, pod~zas kiedy ojciec jej 
POjechał ,~ . ~t1ZeWenl do miasta: poprawiając 
dach . ~wQ:r,eJ szopy, st>adł· i :damał sobi~ krę
~oSłup~ 13ędzię już do śroięrGiluł.leką i ci~~ 
are-m rodzillie,Mówią, ie filar był podpiło

ja~y~, ~:le napa,wno hvier~zi,ć tego nie mC?.~na ..• 
eLeh iednak lest to CZYla.S sprawka. CIchoJ 

Nie oskarżaimy nikof;!ofBo to niebezpiecznie. 
Ta biedna Józka chociażby:zaskar,iyła: swoich 
trzech oprawców i co zyskalą.t. . Wstydu się 
tylko najadła. ,T omaszowiMachilly również 
się nie powiodło; dostał witrjolem w twarz; 
oczy jedynie cudem jakimś ocalały. Zemsta 
kobieca prawdopod()bn~e. Widziano nawet 
winowajczynię ,umykającą: wielka kobieta
dragon, która robiła takie długie kroki, że 
nikt nie mógł dogonić jej; nie śmiano przy" 
tem zbytnio zbliżać się do niej z obawy, że 
butelka mogła nie być pusta jeszcze. Czyż nie 
trzeba postępowf),ć ostrożnie z kryminalistami? 
Tomasz . Machillv Wyg~.' da jak straszydło i jest 
pośmiewiskiem. dziew~ątf ąka;ł;any tern sa
mem Dl;\ceHbat, chyba,. że poczyn;ićsobie 
będzie, jak z J6~ką_· Ale takie hi$torlenie 
~darz:ają· się c~ęsto.· , 

I A Grzegorz BaudoU Po karach 'jakie 
spotkały dwóch jego spólników~ nie mógł kro 
ku ;z;robić,by nie usłyszeć pytania: "Patrzaj
cie, Grzegorz! Chodzisz jeszcze po ś wiedę?" 
"Hej, dtuhuGrzegorzul cały jesteś doŁych ... 
czas?" "c'óż to .Grzegorzyku, nic ci się nie 
przyfrafiło?ff Śmiał się ~ początku z tych na ... 
pomnień i aluzyj, późniejjedn'ak zabobonny 
strach go ogarnął, a kiedy ojciec Fargeau żęt ... 
knąwszy się z nim w· polu spojrzał mu w o'" 
czy i parsknął . śJ.11iechem, poszedł do notariu
sza, sprzeelał za byle co swe mienie i. zero
knąłdo Ameryki. Oto co sprawiedliwość bo
ska zrobiła z trzech chłopcównaschwah dwóch 
uł()mnych i jedne~o ucie.kinięrafl , 

.'* * 
Błażej Maillard . przy~lądał się okiem 

znawcy bykowi, któres!0k:~piłna jarmarku 
dla poprawienia rasy. iwego ,bydła, gdy ujr2;ftł 
nagle przed sobą sylwetkę Qjcę. Fa.rgeaufBy" 
ła to niespodzianka tern bardziejnięmHa, .. żę 
spQsŁrzegrgojuż,na placu jarrn~rc4:nyi:n"krę
cącego się koło wspaniałego oka~~~ ...,. 

- Nie . hyłbyPl k~p:ił.tęgp byka na pa~ .. 
skiem miejfCll' pąnię M~ilI,r~1 ~. Qde~w~ł $lę 
stary wieś:niak - Pll. mA }:rnierą Vi pc~ac:l~·.; 

Hodowca wpatrzył SIę w zW1li~;rzę;"ktQre'" 

) ................... 

ru tyle innyćh zawodów? 
- Ahl odizekJ' - chęć ryzyka, więk

szego . zarobku. ciekawość, wreszcie nazwij 
to pan, jak: chcesz, ja tyle tylko o tem· rnog~ 
powiedzieć, że nie znajdzie ,pan górnika w 

calej kopalni, któryby chciał porzucić swó}' 
zawód, pod czem się zresztą ja z całą świat 
domością podpisuję - Ba - dodał po chwi. 
li, znam takich. którzy nietylko są z swego 
zawodu zadowoleni, ale poprostuwyzywają 
niebezpieczeństwo i czują się w kopalni jak 
w domu. Ot, mam teraz w sztolni Nr. 4 .je" 
dnego - Warc.is.z się nazywa -chlop na 
schwał, dziely górnik~ podczaskatastl'ofy, rok 
temu wyratował trzech ludzi ~zawalonef' 
odnogi. Robotnik jakich mało. żeby pan wi" 
dział, jak ten człowie:. pracuje. popros.tu 
wgryza się VI' węgiel, za trzy ostatnie tygo" 

dnie, dostal tr~y razy z rzędu upre.mję'\ oto 
tacy widzi pa~ mo~ą ..• urw,al na~Ief spogląd." 
jąc z niepokojem na swoją lapmkę- tam 
do lichal - zdaje się~ że gaśnie. - i pana! 
też - wska:z:al głową na moją,s -~óź tąm' 
znowu, przed wyjściem było wszystko VI 

porządku. . ' 
Spojrząlem na' nas~e lą.mpki - rz~zYw.iście 
gasły dziwnym, niepokojącym sposobem... tak 
zupełnie, jak ktoś, kogo dusząt gely. usiłuje 
ostatkiem sil jeszcze krzyczeć. Zabłysły ie~z· 
cze raz jaśniej i za~asły prawie ·:równoezeaniet 

-Sztygar majstrujący coś pl'zyswoiei~' za~ 
klął głucho. -Odpowiedziało mu . cichutkie 
echo, . na· któte . ju·t .oparę":kroKó'w, 'Ib~ok' rt~ 
rzucił czarną płachtę milczenia, - ,~Qą'fl. 

go wzrok był rzeczywiście :szklant_ 'Krowp' 
mleczna,. którą zamierzył był wysł~ćdo ,ko" 
mitQtu rolniczego dla,. otr~ymania p.agrody, ... a 
która padłą przęd k()nkurs~tnt, miała ten 'sam 
wyraz oczu. Posłał .więc· natychllliąstpo . we .. 
terynarza f ażeby .ur-atowaP. te!:!? . byka pr~YJlaj .. 
mniej, ado ojca Fargeau ode~wał się z . gnie'" 
wem: . 
'. - Odejdźcie. Odejdźcie, sŁąd. i nie .wra" 
cajcie. Macie ~łe oko: moja mleązna. kroWa 
padła i byk ten jest cię~ko chory. . 

,- Przyszedłem po odpowiedź . -... ~dparl 
wieś,niakspokojnie -..:- c;zy oźęnisz~ię pan 'i, 
moją córką? - Sprawa pilna z powodu c1z:iec
ka,które ma.' niebą:wam przyjśĆ. na ~wiat: 
Józka jest dQrodną kobietą, ątrzech. niepo" 
lliów niema qo się obawiać: Piotr· Bastarol 
spadł. z dachl:l i złamał sobię kręgosłup, TOI 
masz Machilly dostał .kwasem sial"czanymw 
twarz i wygląda jak stra&zydło. Grzegorz; Bąu .. 
dol zaś uciekł do Ameryki ze stracht1~ 

- ZesŁrachu? Przed czem? 
- Przed sprawiedliwością hoską .. 
~ Gadaj zdrów, staryl . . 
~ Jakże będzie :tJ6zką~ 
- Ani mI się· ślli poślubić ją~,· 
- Przyjdę za tydzień zatemp<.. , 
W ł.ydzięń. potem. kiedy. ojde~ .. Fa.rgea~: 

stanął przed BłażelemlV!aillard,: st9dQł~·,t. . . 
ostalnie~o; pełna siana, spłonęła brła .P9Q, 
dnie~o dnia, a :byk zdecht prz~dpt~<lią:~~~.,i~,. 
mi. .... . ' :, . .•..• . ....... ::.,\~ii~i.';I:"' 

, .. Oba,j .• m. ęŻ9 ... Z.Y.·iQ.",i .,.·~ .. m."" .....• ię ... ".r .. ",~. ' .. ·.'f. ... l . .i., .•.. '.'.,S. ię.;.".,'."'O,·,., •. : ......... O ... ::.(~ ... : ..... @.:l .. ~t.i, .... ,:'" .. '.' , - ~:rzypoqlin~Jl1 ... sapię . Jp:e~ę ~,;·,,~ę~w~ł 
s~ęh.0dowaa p~etW$zY::'~9~~~ez~J~9$}wzrok ~u 
Zleml. r . ZrobIła .. namUle .wrazenle.w S~dZlfi~. 
Tak.~~ Tak111Skrzywd(l:ol,lO ·ją~ ~.móidQni bez 

. kobiety .. PrzyjClicie z JÓ~kąfolcze,Fargeą\1., 
-<Ja wieclział~ń1ł' panie Maillard, .te ni. 

jesteś," ZJYUl cuowiekiem, a tylko sędzią złym.. 
, ~.Wła~nie, jak inni f którzy nie zastana" 
w:ająsię 'nad teIn, że nie ~vfizys~Q ofiar, 
dadzą sobie napluć w kas;Gę. 

Tłum. F~ M" 
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nas noc, ciemność tak jaskrawa, tek stu.sznał 
*e przytłumiła nasze- oddechy, i tylko śpie

" Gzny łopot dwojga serc mdlał w uchwytnych 
.t prawie wyczuwalnych zwojach ciszy. 

Nagle, w chwili, gdy rozdygotaną ręką 
asiłow;aJem z opornej kieszeni wysupłać za· 
palki, ~ zobaczyliśmy drżący krąźek górni
czej latarki, wys~wający się z niewidocznego 
dotychc~as załomu korytarza i w tejże chwili 
uczułem rękę sztygara na mem ramieniu. 

" - Patrz pan - szepnął prawie bezgłoś" 
nie. - Warciszl... naprawdę W arcisz... u li
cha. w samą porę przychddzi ale... zaraz ... 
c~go on tu chciał, przecież powinien być 
teraz w czarnej sztolni - tak! oz pewnością. 

Spojrzałem przed siebie i rzeczywIscle 
w IIldłynl'bla5ku latarenki f zobaczyłem, od .. 

". wrócdną do nas plecami sylwetkę barczyste .. 
:go górnika, który powoli sie oddalał, z tern 

.. ROl. \"iOJt. Sroda 21 .!?i;;:pl1ia 1929 roIłu 
M : - . --
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(Cią.g dalszy ze str 81 5-e j) 
wyciągnął rękę, by go uderzyć, czy powstrzy
mać - i teraz, wierzcie mi ·łub nIe, stała 
się rzecz ~traszna, rzecz, na wspomnienie 

. której ciągle jeszcze mi serce zamiera i myśli 
SIę mącą: 

Ścigany górnik odwrócił się powoli ku 
prześladowcy i podnió~ł rękę z latarką do 
twarzy, oświetlając jej upiornym plodkiem. wy· 
szczerzoną z pod skórzanego kapelusza ... tru

pią czaszkę .. 
Powietrzem targnął straszny krzyk szty· 

gara, upadajC\cego na ziemię, co jeszcze zo
baczyłem ostatkiem tlącej świadomości. Prze"!' 
raźliwy strach rzucił mną potężnie w nieznany 
labirynt czarnych korytarzy - biegIem - pO· 
wietrze świszczało mi koło uszu - pamiętam 

jeszcze: uderzyłen sobą o ja~ąś ścianę i zem
dlałem. 

'charakterystycznem dla górników pochyla- Zbudził: mnie gwar licznych glosów, -
'"niem ramion. zatroskane czyjeś twarze, krzątające się kolo 

- Warcisz, huknął nagle sztygar aż zda mnie, -:' odwróciwszy nieco głowę zobaczy· 
się, rozskoczyła się ciemonść otaczająca nas..... lem nieruchome ciaIo mego towarzysza
sylwetka . górnika ani drgnęła, posuwając się w który jednak żył, a nawet chciał mówić, co 
jednostajnym rytmie coraz dalej i dalej. poznałem, po jego kurczowo poruszających 

- Warcisz psiakr-r-rew. światlo!... wy" się wargach. - Przypomniałem sobie wszy-
;' buchła koło mnie ciemność. stko, - chciałem krzyknąć iuo zemdlałem 

. Górnik był coraz dalej. Nagle sztygar znowu_ 

.::unie p~8cił i nieprzytomny z wściekłości rzu.. Ocknąwszy się z omdlenia zobaczyłem 
- e-ił się za odchodzącym - chciałem go za" znów sztygara, który widocznie czuł się już 
b:zymać~ zdjęty nagle strasznym lękiem, lecz lepiej, bo prowadził chociaż z wysiłkiem ro
" D już do,gani~ł tamtego i zohaczyłem jak zmowę z kilkoma górnikami stojącymi kolo 

S~ t'EM~,@ g' 

lee r ży' 
(D okończenie). 

Więc i o przyszłości nie wspominał 
'i~ż wcale. Może navvet. nie mzślał o niej 

Raz; gdy &iedzial na ławce w ogrodzie, 
przysiadła się do niego Hania. 

- Czy pamiętasz pan, że Róża wyjeżdża 
• ko.ńcu miesiąca? - zagadnęła. 

- Przypomina mi pani, żebym przyniósł 
, . 'Dukiet po*e~nalny. Ach! - jeszcze czas! 

- E nie! Wiem, że nie zapomni pan o 
~em. Zres!Ztą będzie miała kwiatów dość, choć
by na dworcu :- od Pawliszewskiego .. To jej 
n4rzeczony ~ dodała po chwili - wie pan? 
Bardzo miły i bardzo bogaty. Chciał już tu 
przyjechać kilka razY1 ale Róża nie pozwala 
na to. Pisuje tylko bardzo często 20 niego. 

Patr~yla uważnie, ale nie mogła dostrzec, 
jak~ wieś.ć ta na nim zrobiła wrażenie. Naj
mniejszego nawet nie było w nim zdziwienia, 
T yl e tylko, że nie odpowiedział nic. 

- Brawo. bis, poruczniku. Tak właśnie 
mi się podoba! - pomyślala Hania. 

Nie widziała iJO wszakże. gdy był szalo .. 
ny, opętany zazdrością, gdy chciał. ażeby Ró .. · 
:.ta wyjawiła mu prawdę. .. 

()naśmiala się wyzywająco, . 
," - Wiem. kto ci to wypaplał - Hankal 
Nic nie szkodzi. W cale to nie zmienia postaci 
~Zecźy. Czyż. ci nie wszystko jedno - Pawli-

"łzew~ki, lub kto inny .. " To trudno - marzenia 
są bezsilne, życie musi iść swoim trybem .. 
Przecież pomimo wszystko, ja mam jeszcze 
l'oz$ądek z&:- siebie i aa' ciebie. . 

- Chcesz zatem sprzedać się zawysokę, 
unęł 

- No. noI Tvlko znów nie tak patetycz
uie.. Ow Pawliszewski - trzeba ci o tem 
wiedzieć - jest młody, ładny, inteligentny i 
::Ua mnie dobry, przedobry. Niema tu mowy 
• żadnym handlu. o żadnym. Wypraszam to 
JObie. 

riamował w sobie jaki- wybuch. milcząc 
,...1"Q i za:tiskaAc ~ 

Może go nawet k.ochasz rzucił 
wreszcie. 

- Nie wiem i nie, chcę wiedzieć. Może 
jego, może ciebief może was obu. Nie chcę 
wcale zast~nawiać się nad tern. Wiem, tylko, 
co mam robić. 

Od owej chwili porucznik Niemirowski 
nie miał już spokoju. Róża przestała już być 
radością jego oczu. Gdy patrzał na nią i po .. 
dziwiał, gdy słuchał słów lotnych i barwnych, 
jak motyle - pamiętał już teraz zawsze, że 
to tylko ch wiła krótkf\ i że jest na świecie 
jakiś P awIiszewski. Znik.ał tedy uśmiech
%jawiała się ponura zapamiętałość. 

Nie- chciał z nią mówić o tern, ale rozmo .. 
wy rozbijały się coraz częściej, coraz więcej 
burzliwe. "A dzień wyjazdu Róży stal u bar .. 
dzo już dostrzegalnych granic. 

Raz, w chwili sprzeczki, wytrącona z 
równowagi, zawołała z gniewem: 

- Daj mi spokój. I tak juź . zrobiłam 
głupstw nadto wiele. Podarowałam ci prze" 
cież tyle dni. Nic więcej nie mogę. 

Dla mnie nic więcej - zauważył zja-
d1iwie. 

-A tak. Bo czemże jest gorszy Pa
wliszewski, niż ty. Jest mi nawet bliższym ° 
wiele. Jestem z nim daleko więcej zaangażo
wana, niż z tobą, daleko więcej. 1 więcej mi 
on odpowiada. . 

Zachnął się, jak gdyby wymierzono mu 
policzek. Spojrzał na nią nienawistnie imściwie. 

- Więc ja ci też podaruję to wszystko, 
na co mnie stać. P odaruję ci te dni wszyst
kie, które zostały. , 

Odszedł. Nie zatrzymała go słówkiem. 
Obojętnie słuchała tętentu pognanego w ga
lop konia. Wiedziała,:że powróci. 

Nie wrócił jednak wbrew przewidywa .. 
niom. Więc Róża . była markotna niecof a 
Hania wciąż docinała kolącemi słówkami. Fo
zostawało już. tylko dwa dni do odjazdu Róży_ 
W szystkim rQzes~anQ zaproszenia" na wieczór 
pożegnania~ " 

Wczesnym rankiem Róża dostała odpo
wiedź od porucznika. Pisał krótko. Przepraszał 
~ swój poryw nieok.iełzany. lJonosił, iż ··<10 
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nas, między którymi poznałem i zarządcę ko· 

palhi; 
- Więc mówi pan - szeptał sztygar z 

wysiłkiem, - że dziś wieczór wybuch dyna
mitowy... zabit.. Warcisza w czwartej.., 

sztolni? 
Zarządca skinął smutnie głową i odwró-

cił się. 
- Ach to tak - dodał jeden z górni' 

k6wf - lont naboju dynamitowego f musm 
być za krótki, albo zanadto nasiarkowany .. , 
wybuchł biedakowi prawie w ręku. 

- I to za chwilę miała przyjść zmiana 
z nowymi ładunkami - westchnął drugi-
jeslcze parę minut - i byłby żył, - pamię' 
tam bardzo dobrze: - tu wyciągnął zegarel. 
- ~a mojej cebuli było akurat: za czte!j 
minuty ośma (wygniótł kułakiem łzę). 

Spojrzałem na sztygara: - milczał po 
sępnie, - nagle jakaś niesamowita myśl bh 
snęła mi w głowie - rzuciłem się do nieg' 
z pod powalanego zienlią rękawa jego kurt' 
wyciągnąłem rozbity przy upadku zegarek 
podczas, gdy wszyscy i osłupieniem na n 
spoglądali, - usur ęliśmy z sztygarem, któ: 
nagle zrozumiaI dygocącemi rc;kan 
szczątki t .. poc' yllśmy głowy pod obuchen . 
prawdy... z potrzaskanego zegarka szcze· 
rzyła ku nam zęby straszIi w a uwieczruon& 
godzina ,.za cztery minuty ósma". 

ALEKSANDER BAUMGARDTEN. 

południa będzie ze swą kompanią na dalekich 
ćwiczeniach. Ale na wieczór przyjedzie. I on 
także częściowt) odnalazł rozsądek:. P rosił o 
zarezerwowanie miejsca przy stole obok łłSWO~ 
jej Róży -.: Rózenki" na ten raz ostatni. 

- No, widzisz. Wszystko w porządlcu, 
maŁa jędzo' - rzuciła Hani list ten do prze
czytania. 

Wieczorem stawili się wszyscy, prócz 
Niemirowskiego. Czekano na niego dO$ć dłu
go, wreszcie miejsce obok Róży zajął prowi
zorycznie kto inny. 

-Oczywiście. że Niemirowski musi ~p6ź
nić się haniebnie. Pognał przecież od rana 
całą swą bandę aż do czorta na Kuliczki. 
Wrócił pewno późno zakurzony, jak licho. 
Musi teraz pluskać się i sztafirować - śmieli 
się koledzy. 

Róża jednak denerwowała si~ nIeco. 
Zwłaszcza, że wśród ożywionej rozmowy 
~szedl po cichu ordynans jedn~go z oficerów 
1 uktadkiem podał mu jakąś kartkę. Ten. 
prz:czyt~wsz~ ją nieznacznie. podał czemprę
dzeJ maJorOWI. Gruby, stary służbista. prze
biegIszy okieIlll świstek papieru, wstał zaraz 
i jął się żegnać. 

- Co znowu! Co się stalo. pa!lie majo~ 
rze? - padły zewsząd pytania. 

Major przez chwilą. wahał się wreSZCIe 
rzekł uroczyście: f 

- Stał się. proszę państwa. nadzwyczaj 
smutny wypadek. Porucznik Niemirowski na 
z~kończenie ćwiczeń chciał pokazac swym żoł
~llerzom wzo~owy r:z:u: granatem. Złożyło się 
Jednak. tak. r:leszczęshwle't że granat wybuchI 
przed:vczesme. Jest strasznie poranionYI przy
tem SIła .wybu,:hu .oderw~ta mu prawą rękę. 
Wypad~.ow 7 .~olrnerz~ml nie było# 

Roza! Coz uczynlIa Różal 
Oczywiście zemdlała! 

.. Zwł~szcze. że Hania zerwawszy si~ z 
~leJsca. Jęł~ kr~yczeć Jakimś dzikim, rozpac2.~ 
hwym, przejmującym głosem: 

. -:- Ja wieml .On to zrobił umyślnieł U
my~lnle! . ~n. chclał się zabić! Różo! - On 
chclał zablc SIę przez ciebie! 

Tlwn. F.·.M 
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N '-, \\l€ prady VI rzymsltłID ,,)Te.8tro 2000" 
Nowy rzymski teatr "T eatro 2.000u przy 

ulicy Santo Stefano z'"'inaugurował otwarcie 
wystawieniem srtyrycznei l 4·ro akt. tr~gedji 

Marinettiogo pt. ,.Re Calderio u (ttHulaszczy 
kr6P'). Tragedja ta w pierwotnem opracowa .. 
niu wystawiona byla w Paryżu w r. 1919 i 
wywolała wówczas lic=ne polemiki i dyskusje 

W ojczyźnie autora wszelako, hołdującej 
przez długi czas i nieomal do niedawna staw 
rym szkołom twórczości dramatYCznejł nie 
mogło byą mowy o wystawieniu sztuk bie
dnego burzyciela dawnych metod twórezych 
i p0g1ądów na zadanie sztuki, jakim jest oj .. 
ciec· fanatyzmu Marinoui. . 

Dopiero otwarcie owe3'0 nowego teatru 
H Teatro2.000" ~ przezn.aczonego do wystawia .. 
nia sztuk, wprowadzających na scenę nowe 

!!II 
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sklepach 
Komisarjat rządp przypomniał starostwom 

grodzkim w Warszawie, że przy sprzedaży 
artykułów zywnCl>ści należy przestrzegać na
stępujących wymagań sanitarnych: Sklepy spo 
żywcze winny zajmować pomieszczenia o Qd
powie dniej przestrzeni, suche, przewiewne f 

korzystające ze światła dziennego i czysto 
utrzymane, ściany . milszą by'ć" pomal{}\vaue 
jasną farbą olejnad lub bielone i pokryte do 
wysokości, ha jakiej mają być uldądane pro"" 
dukty spożywcze, lamperją olejną tafelkami, 
lub innym, łatwo dającym się myć materja
łem. 

.. ' P?dłoga powinna byćszczelnał . z mate" 
tJałunleprzep'uszczalneg'o lub tafelkowego. 

Powierzchnie stołów jed110licie marmu .. 
rowe,· szklane lub z drzewa niesmolistego, . bez 
szczelin i szpar, stale utrzymywane w czy
stości;w sklepach z nabiałem produkty spo-

u 

powiewy, umożli'wito wystaw~enie na scenie 
włoskiej rewolucyjnego w dziedzinie sztuki u
tworu. Publiczność przyjęła trageoję Marinet
tiego owacyjnie. Zaznaczyć wszelako należy, 
że była to publiczność specjalnie wybrana. 
Składala się przeważnie z młodzieżYt pf%ed .. 
stawicieli świata art:'sŁycznego i literackiego. 
albo też - snobów, zadowolonych Z tego. 
że mogą udawać znawców. 

\Vyreźyserował sztukę bardzo starannie 
słynny Renato Vorracci, który nie tylko u
miał uwydatnić pierwszorzędna zaiste zalety 
nerwu dramatycznego, który cechuje . utwór 
Marinettiego, alepr:u~2!· umiejętne skombino .. 
wanie nastrojowej .gry światełf podniósł efekt 
sceniczny i pogłębił wraŹeni.:; jakie wywiera 
sztuka. 

t li t' 
przestrzegąne wymogi higjeny 
żywcze winny być odgrodzone od publiczności 

Sklepy spożywcze nie. mogą łączyć się 
bezpośrednio z nlieszkaniem i nie mogą słu
życ ani za nliejsce mieszkania. ani noclegu. 
We wszystkich sklepach spożywczych winny 
być spluwaczki, oczyszczane codziennie oraz 
umywalnie z wodą bieżącą, mydło i ręcznik. 

Produkty . spożywcze, przeznaczone do 
bezpośredniego spożycia, t. j.hez uprzednie .. 
go rnycia, lubgotowaniaf (masło, ser, wędli .. 
ny napoczęte1 vv-y,;roby cukiernicze bez opako;' 
wania). należy elmieszczać pod szkłem (szafki, 
~ablotki, klosze) dla . zabezpieczenia przed za .. 
nieczyszczeniem \.pył, kurz1 osady) oraz przed 
dotykaniem rękami kupujących. 

Umieszczanie produkŁó\W' sp ożyw. w ok .. 
nach wystawowych dopuszczalne jest tylko w 
specjalnem opakowaniu, lub pod warunkiem 

I 

I I 

;;;." . ....---
zabezpieczenia ich od '\vszelkich zanieczysz .. 
czeń. 

W sklepach spożywczych nie wolno prze
chowywać i sprzedawać artykułów. wydziela- j 

jących woń specvficzną, jak nafta, mydło~ 
skóry. Jedynie na krańcach miasta, w dziel
nicach o niewielkiej liczbie sklepów, może 
być dopuszczona sprzedaż tych artykułów 
pod warunkiem całkowitego oddzielenia ich 
od artykułów żywności. Sprzedaż wyrobów 
tytoniowych w sklepach spożywczych dopusI 
czona być może o tyle o ile są one wopa .. 
kowaniu i unłieszczone w oddzielnych oszklo 
nych szafkach. 

Produkty spożywcze mogą być zawijane: 
tylko w czysty, niez:adrukowany papier1 naj
lepiej woskowany. 

Zatrudnieni przy sprzedaży produktów 
spożywczych, .winni być zdrowi, nosić przy 
pracy białe fartuchy z długiemi rękawami~ 
mieć zawsze czyste ręce i przestrzegać przy· 
sprzedaży bezwzględnej czystości. ... J .... 

W czem l biedłl nlśladujem, 
Amerykę 

.. 

Zapoczątkowana przez Pruszków, akcja 
osuszania Polski drogą uchwalania przez miesz .. 
kańców poszczególnych gmin zakaz6w wy
szynku i sprzedaży alkoholu rozpowszechni. 
się doić szerok.o. 

1 styczIlia b ... " przeprowadzono takie gło .. 
sowanie w 272 . gminach. W 165 gminach 
większość głosujących wypowiedziała się za 
wprowadzeniem zakazu sprzedaży napojów 
alkoholowych, w 43 gminach większo8ć wy .. 
powiedziała się przeciwko wprowadzeniu ta ... 
kiego zakazu. wreszcie w 64 gminach akcja 
jest jeszcze w toku. 

Najwięcej takich glosowań przeprowa
dzono we Wschodniej Małopolsce. W .woje .. 
w6dztwie lwowskim 108 gmim uchwaliło zakaz. 
25odrz.uciło go. W wojew. stanisławo.wskjern 
zakaz pr<teszedłw 38 gminach, a w. 5-up~dł. 

Oalej idzie woj. krakowskie, gdzie uchw:~:" 
lilo zakaz 7 gmin, a odrzuciła go jedna/;~oj. 
tarnopolskie, gdzie uchwalono zak~~w 4 .. bh, 
a odrzucono .w 3, woj. pomorskie 4 :za i ~ 
przeciw. woj .. warszawskie jed1la:zai jedn~ 
przeciw. 'woj. kielęckie 2 za. t prz~eiw# 

Wnioskując. ~ tego zestawieniawprowa. 
dzenia prohibicji na terenie całegókraju Ui' 
razie Polsce nie "gro~i4f ... 

I 
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TEATRY. 
Teatr letni: - "Zastaw się a postaw się"· 

WIDOWISKA. 
\Vode\vil: - ~,Gel henna pasierbicy" 
Lapitol: ~"Braterstwo krwi" 
Corso: - "Tawerna tysiąea radości~' 
Oświatowy: -',Pociąg wirlmo" 

Spółdzielnia: - ,,1\1iłość zaślepia" 

Hesul'sa.: -,'Romans hrabianki" . 

Odeon:-"Gvdzina fU tu" 

Czary: ·~"l'ani tydzień" 
Palace: - "Ulubienica paryza'· 
Grand Kino: -"Golgota rpiłości" 
Luna: - "Trzy nalniętności'" 

'IrTę 000-----

Dyiury aptek. 
Dziś dyżurują apteki: M. Lipca, (Piotr" 

kowska 193). M. Miillera, (Piotrkowska 46). 
W.' Groszkowskiego, (Kol1stantynowska 15). 
Perelmana,(Cegielniana 64}. H. Nie;,viarow
sldej, (Aleksandrowska 37). Z. jankielewieza, 
(Stary Rynek 9). 

Posiedzenie rady mieJskiej. 
.. w' tym tygodniu kończą się ferje letnie 

ta~~ miejskiej. Jak. się dowiadujemy pierwsze 
plenarne posiedzenie parlamentu miejskiego 
odbędzie się w dniu 29 b. m. a więc w czwate1c 

Na porządku dziennym. tego posiedzenia 
,~ będzie szereg spraw, które nagromadziły się 
- w sezonie letnim. (p) 

WojeWOda JaslClołt w War
szawie. 

Jak się dowiadujemy p. wejewoda Ja~~ 
szczolt . wyjechał w dniu wczorajszym do sto .. ~ 
licy w sprawach służbowych. 

.W c~ynnoitiach przez czas nieobecności 
zastępować p. wojewodę będzie wicewojewo-
da Rożniewski (f)) 

Dopiero? 
. W dniu wczorajszym Magistrat przystą
pił do genaralnego remontu większości szkół 
powszechnych na terenie Łodzi a to w związ
ku ze zbliżającym się rokiem szkolnym, który 
jak wiadomo w myśl rozporządzenia Minister
stwa Oświaty rozpocznie się w dniu 3 września. 

Narazie Magistrat remontuje 80 gmachów 
szkolnych. 

Przedłużenie toru kolejek 
dojazdowych. 

Magistrat m. Pabjanic wszczął pertrak
lacje z dyrekcją kolejek dojazdowych w spra
wie przedłużenia .toru tramwaju pabjanickiego 
O l klm. do Parku Wolności. 

Park ten jest dla mieszkal\ców Pabjanic 
~ czem dla Łodzi park Poniatowskiego. (p) 

Lustracjł pOlicji. 
W dniu wczorajszYIn przybył do Łodzi 

ielegowany przez głównego komendanta F.P. 
inspektor GaUe który dokonać ma lustracji 
poszczególnych jednostek P» P. na terenie 
województwa. (p) 
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Czy będzie prędzej gotowa, niż ul. Piotrkowska 
Jak się dowiadujemy starostwo łódzkie 

zawarło umowę z poważnem zagranicznem 
przedsiębiorstwem asfaltowem w sprawie wy .. 
asfaltowania szosy Łódź - Pabjanice# 

Narazie wyasfaltowany będzie odcinek 
długości 3 kilometrów, w wypadku zaś jak 
asfalt okaże się twa~dym, reszta Sz.osy zosta~ 
nie również wylana asfaltem. 

Obecnie przedsiębiQrstwo to pr:zeprow~_ 
dza pomiary, po dokonaniu których przystą-· 
niezwłocznie do betonowania i polewaniaac;;fa~ 
tem wymienionego odcinka szosy Łódź - Fa 
bjanice. 

Jak się dowiadujemy. prace te rozpocz!:, 
się ;.~"':-C7.: w h:(,7:-'CY~ l~' ·c-::::"':~u, (t 

udo Ił ,~ zport leDł 
Paszporty zagraniczne r96zne 

Województwo łódzkie otrzymało w dniu 
wczorajszym okólnik Ministerstwa Spraw Wew ... 
nętrznych który wprowadza dalekoidące udo
godnienia paszportowe. Okólnik ten Minister
stwa zarządza. aby władze administracji wy
stawiały za opłatą normalną paszporty zagra
'!liczne jednorazowe, z terminem ważności 

I j d 

trzymiesięcznym, przy podróżach do krajó-w' 
europiejskich, sześciomiesięczne przy podró~ 
żach do krajów zamorskich .. 

P aszporty wielokrotne winny być wyda"" 
wione z terminemwaźności sześciorriesię!:z 
IWm. (pl 

n m 
Strajk w fabrykach chustek wigonjowych 

W ubiegłym tygodniu wybuchł strejk ży .. 
dows1-ich robotników zatrudnionych w fabry
kach .chustek wigonjowych. 

Podłoże strajku, który zanosi się na dłuż
szy termin jest tło ekonomiczne. Ponieważ 

t lu 

jedna konferencja została rozbita, a żadna ze 
stron nie okazuje chęci zwołania nast~pnej, 
strajk przedłuża się i niewiadomo kiedy ZQ-

"'fanie zlikwidowany. (p) 

Dwa 1180adv nożownicze 
• 'Ol 

Wczoraj wieczorem niewykryci Slprawcy 
dokonali dwuch napadów nożowniczych 

Pierwszą ofiarą napastników padł Józef 
Li$iecki zamieszkały przy ulicy Karpackiej 11 
kt ry przed domem wlasnyxn dostał kilka cio
sów nożem w głowęt drugi~ był Franciszek 

F rasiak, zam. przy ul. Wiznera 12 który ran .. 
ny został w pierś. W obydwuch wypadkach 
pierwsx:ej pomocy udzieliło Pogotowie Kasy 
Chorych. POlicja wdrożyła energiczne śledz
two eelem ujęcia napa$tników.; (0-) 

I 
w komisjach poboro\.\.'vch 

ści za niedbalstwo sł żbowe, lub nadużycie 
władzy, gdyby nadużycie to było ujawnione. 

Dochodzenie przechvko lekarzom cywil~ 
nym przeprowadza władza wojewódzka, prze 
ciwko lekarzom wojskowym - włałciwy do
wódca okręgu konkusu, na podstawie umoty
wowanego wniosku kierownika 'wojewódzkiej 
władzy admicistracyjnej ogólnej. Przeciwko 
lekarzom wolnopraktykującym, powalanym 
do komisji poborowej w zastępstwie lekarza 
,powiatowego wejskowego, dochodzenie prze
prowadza wojewódzka władza administracji 
ogólnej i kieruje sprawę do władz sądowych. 
Na przyszłość tacy wolno praktykujący lekar
rze nie będą powoływani do zastępstwa leka 
rzy rządowych W komisjach poborowych. {Wj 

w okólniku dą wojewodów w sprawie 
ponownegO' przeglądu poborowych przed 
wcieleniem do szeregów, ministerjum spraw 
wewnętrznych zaznacza m. in., że gdyby za
szedł wypadek jaskrawego przeoczenia przez 
lekarzy komisji poborowej wadi cierpień po 
rowego, uznanego za zdolnego do służby woj 
skowej, a faktycznie kwalifikującego się do 
kat. "D", lub naviet. "E", wadliwe orzeczenie 
komisji poborowej należy uchylić w drodze 
nadzoru. Ponownego badania takich poboro .. 
wych winna doko;nywać komisja rezpoznaw
cza. Bezpośrednią konsekwecjątakiego pono .. 
wnego badania winno być stwierdzenie leka" 
rzy komisji, którzy. brali udział w badaniu 
poborowego i zakwalifik. go do kat. .,A", ce
{m pociągnięcia .winnych do odpowiedzialno 

MA wry== .... zmuaBm~~au&mBmB6 .. B& .............. ... 

Kronika policyjna 

Dwa zamachy samobójcze 
Przy ul. Dolnej Nr. 9 w mieszkaniu ro

dziców 17 -letnia Stanisława Maciejewska po~. 
pełniła zamach samobójczy. wypijając więk
szą dozę esencji octowej" W stanie agonjal
nym przewieziono młodocianą denatkę do 
szpitala w Radogoszczu. 

Przy ut 28 Pułk:. Strz. Kan. Józef Adam 
czewski targną) się nażyciewypijaj,\c jakąś 

nieustaloną jeszcze truciznę. W stanie bezna
dziejnym przewieziono go również do szpita· 
la w Radogoszczu. (pl 

Amatorzy słuchow~sk. 
Nocy ubiegłej niewy!cryci sDrawcy dosta 

li się de;> mieszkania Chaskla F rydmana przy 
ul. Cmentarnej 3 i korzystając z nieobecnoćci 
domowników skradli ra~joaparat i inne rze· 
czy Iącznej wa.rtości 3,OJO zł. Eners,ticzne śle
dztwo w toku, (P) 
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NaWolyniu,na pograniczu z~osją 
sowiecką zbiory zostały zaatakowaJ1€~zez 
s!ąsięnnice omacnicy byliczanki1 w ogromnej 
iloŚci nadchodzącej z Rosji. Ludność,. nieo .. 
beznartaz tym obcym szkodnikiem, nie za
stosowała riarazie .' . żadnych środków walki, 
wobec cze~o szkodnik rożmnożył się w stra
szliwei wprost ilości, przechodząc z pola na 
pole, . kolumnami po kilkadziesiąt· mtr. szero
kośdftak że okopywanie kilometrowych nie .. 
raz' przesttzeni. jest fizyczną niemożliwo
ścią. 

Ogółem stwierdzono pojawienie się 
szkodnika na przestrzeni ponad 1.5. klm. kwa:
dratowych na terenie kilkunastu wsi, zaś ob
szar zarażony stale . się zwiększa. przyczem 
w niektórych miejscach przestrzen kilkud~ie" 
sięciomorgowa, pokryta jest for~alnie pełza" 
jącemi falan~ami gąsiennic, poruszających się 
nadzwycz'aj szybko. . 

Środki takie jak posypywanie wapńem, 
kopanie rowów itd. są zupełnie niewystar ... 
czające. 

Gąsiennice wyniszczyły okóło9' prtic., 
koniczyn nasiennych, poteln rzuciły się na' 
it1n~ zboża, zupełnie już nie przebierając. 
Matchew, .buraKi, 'groch, os!rodowilna;gryka f 

póź~iej jęczmień, wyka,. lucerna, a nawet 
nac . kartoflana zostają zjadane doszczętnie. 
Po· prże;§ciu gąsiennic pozostaje jedna ścierń 
z poobgryzanyoh łodyg roślin, które już hie 
odżyją. 

. . . Ludność oczekuje szybkiej pomocy władz, 
któreby za pomocą walki chemicznej zmogły 
tę k~~skęp 

Okr.oPI?-Y ten. go§ć z raju sowieckie .. 
go zaml-enla u siebie w domu całepo;" 
łacie Rosji południowej w wielką p~sty" 
nie. 
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I. Wart. TranzakEle lfI tłotJthl \ 'Wart. Tra.,.XXiakti8Q1, HnlHh 
Papjbry prOCłDf.I6 nom. Dnia 20 VIH i ........... no_m~II __ D_n_ia. ....... _20_._V ..... III.....,. 

;I Fabryk cukru 
8 pr. J..Z. B .. (losp, Kraj 100) "li 94.eO "C~odor6:w. '. • • 100 zł. 
S pr. Op!!' kom. IB.G .. Kraj. 1 00 ~ 94,,00 Clechanow. Q • • 40 ,ł 
8. pr .. L. Z~, Pań. :ęan. !'ol" 100 ) N 94.00 Czersle... II , • • 10 •• 
(':·'pr~. P,.&2,~r;~Jlw.,1'''YJn~, . 100 ':. ·tł~ ·67 ~OC}- Częstoc.lC:e...... 100. ,. 

1p,1)I', ·J(on~" ... Poi': Kolej. 100" 60.00~ C~sław!ce". li .,1 (jOo .: 
Ypr~~~t .. , . .' . , ~ lehałow ," .. .. >Y 

5. pr. PQi.Kolej9~a .. 1QO 50~QÓ .. • F~bv culr::~. 10." 
.5 ... pl'.PQł,i.'\'P:ri!l~f,~ęJ:i$ II '. 'r .. · ..... ··br· yk .. a-. "'.e.ft.· .. ·.t ... 

, ';:;; .' .... r'· ':'i., "1928 J' ca ... ", .... w .... 

··6ł.~ FirlCity·...,.. .50 :z:ł~ 

. ;' L.,~":f:alf8.r~8 ' . ; ~;Iolt"a : :: ; :: t Jg :: 
4p~.TQ.~K.ted,iZie"Ułka 100.zł. :"42.2' .~' 
Ił/. 'pr... " " 100 ,. '-49.25 Kopalń i zaktadów 
8 pi • " rP 100 75.25 hutnłezychW'· 100 
41/1 ~r: liatyrzalt Łodzi 100 : 44,25Warsz.T. Kop. . ęg· . 
4 pl' .. .".t9 .. Warsz 100 63.75 . Naftowa 
Sjpr. liety ~a$tŁ.Qd~j 100 : 59.00 Polska Nafta. . . 5~t 

50 '"~ ObligacJa Standart .. Nobel 
. . . Fabryk I • Metlqwych .. 

, .. 

1fI; . nr •. ·· . Poi.. Kan •. '··· ers. 9)".118 C l k." 50' ł r J . eaie • l ..., .:IE. 
~mp" Wa.-srz"z 19251' .... 100d~ Lilpop II 11 • 25 .. 

51/ ... p. r. oj.- Konwersy· 'J" na M d '6' • 50 
..".. . '.. ·!'iWar.~. ~1926rl00 ,. . .,., lO oO'.r.b: r1z1'n

eJ 
w.. ~., ,. o" 1.-. 1 •. 0.fli ...... ~""'.'.. I 

6 '.1" ,p.' Qi.. Konw.ersyjn • O·' h ... 125 . 
W 

« rt wełn Ol , • . ł' 
• "Dl ... 8.1'$7:", z, 1926,1100 l1li .·Ostrowiec Set .. Bt 50 zł. 

Akcie 
Banków'e" 

·D,.kon.towy ,:" , " 100 zł. 
H'andlowv " ..,. • "" 1 00 . $t 

Pplski ,.... II:. "" '. .. II ,100" 
, Pol"l1zem. we Lwowie 100 ... 
Z_ch~dI.1i .. II . .'. , Ił 25 ... 
Z.... ·Sp. Zal'0b-. 100 " 

50' zł. 
25 ,. 
50 ,. 

100 $t 

10 " 
100 .. 

12.50· 

117.00 
166.00 

78.50 

rp arow6z • II .• '" ~ 25 f' 

Pocisk: '" .. , '" 25.1J 

Rohll.. Ol Ol • II '25., 
·Rudzki". ". 50 ,li 

Statachowice • • ". 50' .' 
Ursus tJ. Ił .. • 15" 
Zieleniew ski • " .. 100 " .. 
Fabryk Wyr. Włók.. 
Zawiercie. " .; II 

Lyrardów II lO .. • 

Pr:z:edsięb.Handlow. 
Borkowski . ) " _ 
Jabłkowscy, . • • 

, Syndykat Rol. Warsz. 

Spożywcze 
d aberbu$ch • III 

Hel'bata ... Szumilin 
Spirvtus. ,., • Ił 

30 zł. 

25 zł 
10 f, 
20 .. 

~rzedsi,bior$tw l~*n 
Zegluga , lilII :T., Ił 105 zł. 
Bristol • . .' . • 665 ., 
Majew$ki, i S ... ka. • . 35 .,. ' 
Lombard Ił" ,.lOO "i 

Pustelnik . • _ /Ii ,5.0 ... ;. 

32.75 

51.00 

31,50 
23,25 

137,OU 

83,50 
25,00 

31.00 
21,75 

------___________ • __ 111 __________ -"'",,'. ___ ----····· • "_"--. 

Specjalnie dla Łodzlan_ 
"Lodzcrmensz" to czIowiek. nad wyra~ 

pomysłowy. WielerzeczYf o których się filo~ 
zofomśredniowiecznym nie śniło. popełnii. 
z zimną krwią. To nie przeszkadza, iż przy· 
toczymy poniżej kilka rad praktycznych do 
użytku chętnych i luhiącyeh nieu:k:odliwe 
(gdyż apolityczne) eksperymenty. 

Zaczynamy: 

Tani spos6b I:lyl!l:zenla but6w .. 
. Wchodzi się' do trąmwaju, siada pt~, 

wejściu, zakładając niedbale nogę na nogę· 
N02i trzeba co czas pewien zmie'nJ,ać:razlewa 
na prawej, raz odwrotnie. Pokwadrati.si:~·buty 
hłyszczą. jak... spodnie wapółpasażerbw. 

Cena eksperymentu. wynosi 25 gros:r.) 
(bez p;tzełiadki i ewentualnegog~bo~icia). 

Jak się pozbyf·· splelnu. 
Wystawić weklel.nll g~.Qł?sz_lIumę, zna .. 

leźć idjotę, któryby takowy (koniecznie bez 
żyra, gdyż przyjemność byłaby podzielona. 
a więc mniejaza), zdysKontowal, ::,poc!zem:, d9" 
puścić :weksel do protestu. Rel~tal icłzłe' ~~k: 
z płatk.a_ Wystarczy mówić "codziennie naiwnie
kiemu, który, dopomina się pienięd~y! "Na-
pewno iutro"~ . . 

Obawiamy się, że ten. eksp.tymon~ . 1".\ 
up r-awianyod miesięcy pnez co dtugil"tgo łodzi .... 
nina od lat 1 O wzwyż, Tylko~,~ idjot6wdf,łd:1" 
,konta coraz mniej. . . . . 

SpoS6b nil· prledłu~b,nle tycia. 
Oi:etlić się ze·· starą. jędz".' która, ,ma 

!Zwyczaj obijania męża pr:zykażd.j ok.azji, aby 
mu zaimponować. 

Srodek bez konkurencji i' nadzW'~ęla.j 
. .'; , 

pewny. '.'. '~~, 
. Jeśli mą.ż jest . estetą, niech się .' za),-.wi 
w cl'elikatno4ć i nie patrzy na żont.póki .~i, 
dost.teczni& niełfutUpełni·~~·· ,,;.' :.1:' 

Można .8obi4t również' wmawiać. -ii :loua 
jeitpiękną, .co- 7.wł"~o~fJ\ prx~ .... Qd~()~i~iff 
fantazji - jest bard~o. wska!'Bi:\ne.. o 'Ile 
szczęśliwy mał~onek w PCHę się; nie .powi~lIIiJ 

'.życie' wle,c:te mu się w nieSk'ończoność, bowiem 
.ten typ. żon .za wsze r~flektuje na :P?trójnłl 

" wdowieństwo. ,'. .. 

. .. Ja.k ,rysowat kres~1 na kS .• ętycu ... 
D:6: 'tego ęksperymentu t:u;eb~" miee nieco 

gotówkina .• ~ bilet k91ejowy, Jeśli ktoś· jest 
$zczegó1nie rozmiłowa:ny .V( przygodach, może 
próbować nna gapę" ~ 

. Bierze się tedy bilet (koniec~niew czasie. 
pelni), siada, do wagonu i patrzy prosto w 
ksiązyc, poprzez galęzie mijanych przez j,lociąg 
drzew. 

Kreski na księżycu występują. bardzo' 
wyraźnie. 

Jak szybko .Idobyf majątekli 
Na to posiadamy jedną tylko receptę~ 

odziedziczy6' większy spadek:. ·C.ał..t:rudnoŚć 
leży w teIn, jak sobie. ~góry . w):'brać. w;łaściwa 
rodzinę, w której byliby odpowiednio iamoini 
·krewni. 

Jeśli ktoa ma jakikolwiek·· 
zrobić majątek, gdy w ,tClISC!lWD:.8ilt mfw~!jll1., 

. krutuje~ T a droga jedna .... " 
wiedzie bowiem c!t~stb' ......... '~ ~'''''.''''' ..... " ... 

Jak zdobyf SZ"~I'~i;,Rit ,,:I.~~ 
Okr •• ć. mil,0Ji,:i~:;~f~f.: .• ~e. 

"in.flagranti'\ • i ,ii)} i, .'. . 

~,f"~:t:I~i,,,~enJi}i~yp;iAstwow~j .. niejest 
i. ~al~iQIl:nClłt J~lrJQ1 .. Ulter~" ' .• tokroć mn~~). pe)V.D~ 
1, LtllQk;roć bard%iej ryzykowny,. pOID1)a)Q,C JU~ 
1':O,flwetto,.#rw omawianym wypadk.u PQt~eb.u 
'je't oprócz rąk. również j głowa.. .' 
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(z prawem wydawania świadeet\\) 

z r 
A. ie·pzbiclt,ieoul. i !trk01rffS 

Zapisv do wszystkich klas przyjIuuje sekretarjat codziennie od 6 .. ej do S«ej wieczorem. 

Początek lekcyj 4 września b4 1". Lekcje codziennie od godz. 19-ej 

OPŁATY NISKIE. 

z ani ubliczn 
~Akta sprawy Nr. Z,I 

UczsInia . Praktyczne; HoltdIOWBŚc1 

PA El I arel-
III • piętro 

Przewodniczący Wydziału Handlowego Sf\du O~ę 
gowego w Lodzi na zasadzie art. 4' Rozporządzenul 
Rzeczypospolitej Polskiej z dnia'2~ 'grudnia 1927 roku 
o, zapobieganiu up~dłości (Dz. Ust~' R. P. Nr2 3/28 po~. 
20) zawiadamia, że firma "Mechaniczna i=abryka Pon .. 
czach Ch. Mlru:berglll mieszcz&\ca się przy ul. W schod .. 

Rozpoczęcie nowych kurs6w: . 

. ~iej Nr ..... 45 wniosła w dniu 9 sier~nia 19.29' r?ku. ~oda .. 
nie do ~ądu Okręgowego w Łodz.l o ud:ueleule Jej od .. 
roczenia wypłat i' ie termin do rozpożnania powyż .. 
szego podania wyznaczony zostal na dzień &1 wrzeJnla 
ł929 'roku na godzin~ lo-tą rano w gmachu Sądu 
Okręgowego w Łodzi, przy ui. Stefana' Zeiomskiego 

Księ!towoici I Stenografji 
Korespodencji _ Ił isania na maszynie 
Atytmetykihandlowej ,.' JęzykÓW 

N~tł 115, sala 40.' ,', . 
" -. Wierzyciele powyższej firmy mogą. przybyć na raz .. 
'\n:wę sądową celem udzielenia Sądowi wyjaśnień. 

, Przewodnic.z.ący 
(-)- Ht HERTZBERG. 

Sekretarz 
'(-l Tadeusz CICHECKI. 

I· p 
Sp6ł'dzlelnla z ogr. odp. 

a 
najkorzystniej kupić mo 

p iotg'kGvllka 19 
"" ,I 

U I Dr.· St. 'Btiber~ał 
11 Mc:uduBZdd 11 &"'TeR. e~-22 

Choroby s,~rn8 i wlBnel'yczae 
Przyjm1ł)e od 8-10 r, t od 6 .. 8 w 

I' 
żnaw spółce przy cechu 

'lik MienIa 1881 "(wBauieUeka la li 
przyjmuje z oprocentowaniem 

Wkłady Olitczędnojclowe.·w· Złotych 
z wymówieniem i na każ~eżądanie 
Wkłady clJltidnośdowe w DOlarach 

innych walutach obcych, 2.wrotnie w Dolarach it.p 

DR ~łOSlama I 
Kupno i sprzeda! 

~ft a raty i za gotówkę 
f'\ C lo v·"t, • • • . 5.1.a Loaz, WIe, ze naJ-
lepiej kupuje się meble 
tylko w zakładzie tapicer
skiinB-ci Gabałów Nawrot 
li 8. .-Otomany, tapczany 
fotele;' krzesła, kredensyj 
garderoby stoly, oraz przy
mujemy wszelkie zamówie 

. nia. wykonanie solidne. Na 
rat y- za gotówkę. 4253 

.,,,- - FA ..... 

Druciana ~r~~~~1ĆJ 
Gazy miedz. do filtrów 

"Rabitzu do robót 
betonowych 

wszystkich metal.~h 
wyrabia i poleca 

udoił JUNG 
tODŹ/ W ólczańaka' 151 

tele!. 28 .. 91. ' 

t1k.lep do sprzedania:t po
U wodu zmiany interesu. 
ul. Obywatelika Nr. 10 
Choj1y 8770-3 

Posad, ł prae 

i~ oźny ob1;najm iony sa 
~\1 ślusarst.wem i,Glektrote
chniką potr~e~~y .dla Gim
nazjum. Zgłaszać ''Iię, Glin 
nazjum J.:)-\b1i.c

· Zielona 10 
f,·', . -.6199--'1 

ł!tarsz.a ;pani z .rodziny: 
li szlacheckiej dOftcz,tnie' 
zniszczon!i" wojną, .od 21r; 
pracował,:" iak:opref~l1a 
w szkolaChp~wowych 
- ob-ecnie posi"Ukuje po .. 
sady do towarzystwa jako 
lektorka może zaopieko
wać się chorą, zarządzić 
domem i sŁużbą. lub U 
wdowca przyjmie wycho~ 
wawstwo i opiek.ę' nad 
dziećmi i zarząd domem. 
Ła15kawe i~loszenia pod: 
,., Prefektka" Zgierz pow. 
łódzki, ul. Błotna 1 z lista 
mi p. Józef y Knyrewiczo 
we] 8128~~ 

·IZalał.Vlia W&2&lkle operacje bankowe 

fi K D ~: I O Y. I 
\l. ,nałem kasetek stalowYlh. (S a fes) I ~~łO~lenia fu[~f a to mur 

--~ iedośclgn!onej wydajnośCi Jest 

Hoffmanna krochmal 
ryżowy i, błyszcz 

·,Najwy!lza czySłośf gwarantowana 
'Wszędzie do nabycia. Wyłączna sprzedaż 

,':F .6,I~gla" Łódźpołudniow,. 28 t. 15 .. 32 

n ldóry. oprzeć się mote najbardziej zachwiana firma; 
"11 e upadnie nigdy,' skoro tylko się zwroci o radę 

reklamową do . . 

a 
"fel.2tB S6 

,---.~ 

C E N A (l G ~ o S,Z E R( Pr:zed telcstem 30' gr, w tekście 30 gr; za tekstem 25 gr.; zwyczajne 14 gr.; nekrologi 30 gr. komunikaty 25 gr. 7~ 
wiersz milimetrowy lub 'jego miejsce. Drobneogloszenia bezterminowe ,,O gr. za wyraz duże litery SU gr.: nl.jm :liers'z'! o .,.to,Z:!1;3 1 - ~ 

. Ogloszer.ra zamiejscowe 50 proc. drożej, zagra 100roc StroQica przed teKstem i w tekście podzieloaa na 3 larnYt za tekgte:n" na 5 tam'} 
Artykuły bez oznaczenia honorarjum uważa recłakcja:aa bezpłatne:, Ogłoszenia przyjmuje się do g. 7-e; po l·ej 50 pr. drożej Za terminj .; 
wychoc~enie ogloszeń admnitr. nie orlp<>wiada. Każd~ r.o'\\'a P~dW):2ka obow.iąz ... przedtem prz,}'jęt.e ogłOs7en3e bez uptzedniego zawiadom 

Rczwój ttozna 2ama:wiać w ZgIerzu u p, Lacha, w PabJatllcach u p. Zatorsklego ul. Zamkowo, 

Betektor ~61nJ ł WydawCą mt. 2. ęzajewskLW -tłoczni T. Czajewskiego. - Red. cdpowiedzia lny: Edmund Bartosze~ 




